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  Już niedługo święta… Właśnie temu wydarzeniu, jak i nadchodzącemu końcowi roku 

kalendarzowego poświęciliśmy ten numer naszej gazetki. Będziecie mogli przeczytać, jakie prezenty 

przygotowujemy dla najbliższych, jakie wykonujemy najczęściej podsumowania i  co planujemy w 

nowym roku. Zapoznacie się z refleksjami szkolnego Świętego Mikołaja, przeglądając 

przeprowadzony z nim wywiad. Nie zabraknie omówień wyjść szkolnych, propozycji dotyczących 

przeczytania dobrej książki  oraz bardzo ciekawej twórczości  uczniów szkoły podstawowej i fascynacji 

czytelniczych najmłodszych. Pochwalimy gimnazjalistów, którzy zakwalifikowali się do etapu 

rejonowego różnych konkursów przedmiotowych. Znajdzie się również trochę świątecznego humoru. 

Życzymy miłej lektury. 

 ^R  
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Aktualności 

MĄDRA POMOC –SZLACHETNA PACZKA. 

SZLACHETNA PACZKA ma już trzynaście lat. Po raz pierwszy została zorganizowana w Krakowie 

w 2000 roku. Wtedy grupa studentów duszpasterstwa akademickiego prowadzona przez ks. Jacka 

Stryczka (dziś prezesa Stowarzyszenia WIOSNA) obdarowała 30 ubogich rodzin. Dzisiaj projekt 

SZLACHETNEJ PACZKI ma charakter ogólnopolski i jak żadna inna akcja charytatywna w Polsce 

łączy działania setek tysięcy osób. W 2013 roku Paczka jest organizowana w 508 lokalizacjach w całej 

Polsce. 

  Już po raz drugi nasza szkoła zaangażowała się w pomoc ubogim i potrzebującym ze Szlachetnej 

Paczki. Od 07 października rozpoczęła się wielka niezwykła przygoda,  ,, Akcja Szlachetnej Paczki’’ 

brały w niej udział wszystkie klasy, począwszy od IV a skończywszy na III gimnazjum. Szkolni 

wolontariusze ciężko pracowali na przerwach, sprzedając smakołyki upieczone w domu, 

przygotowane przez rodziców a także przez samych siebie.  Cel był jeden, zebrać jak najwięcej 

pieniędzy. Pomagaliśmy  Pani Basi samotnie wychowującej dwie córeczki: Karolinę oraz Kingę. 

Wśród najważniejszych potrzeb pani Basia wymieniła węgiel, obuwie na zimę, artykuły plastyczne, 

trwałą żywność oraz środki czystości. Udało się zebrać 1251,20 zł. Wszystkie pieniądze 

przeznaczyliśmy na potrzeby rodziny a także na prezenty pod choinkę. Dzięki ofiarności i otwartości 

serc oraz ciężkiej pracy klasowych wolontariuszy  spełniliśmy marzenia rodziny. W tym roku ich 

święta Bożego Narodzenia będą ciepłe i radosne.   Za okazane serce i zaangażowanie wszystkim 

szkolnym wolontariuszom oraz ich rodzicom składam serdeczne podziękowania.  Dołączam list 

wolontariusza-opiekuna rodziny. 

                                                   Milena Tomasiak-Kędzierska 

Drogi Darczyńco, 

Cieszymy się, że razem z nami zmieniasz świat na lepsze!  

Miłość wyraża się w trafionym prezencie, który nie jest banalnym podarkiem, ale strzałem prosto w 

serce. Sami wiemy, jak się czujemy, gdy ktoś trafi w nasze marzenia, zwłaszcza kiedy wydają się 

nierealne.  

Cieszymy się, że uczestniczyłeś w radości obdarowanej rodziny podczas dostarczenia paczki. 

Wolontariusz, który opiekował się rodziną (oznaczonej numerem LDZ-1744-052432), chciał 

przekazać kilka słów od siebie. 

Relacja z dostarczenia i rozpakowywania paczki przez rodzinę:  

Pani Basia najbardziej cieszyła się z opału oraz obuwia zimowego dla siebie i dziewczynek, 

powiedziała: Super! Nareszcie dziewczynki będą miały ciepło w nóżki! Karolinka natomiast 

niesamowicie cieszyła się z pasteli i puzzli smerfowych. Mówiła, że w poniedziałek zabierze je ze 

sobą do szkoły:) Kinga, niestety podczas wizyty wolontariusza cały czas spała i nie mogła okazać 

wielkiego zadowolenia z ogromnej lalki:) 

Co chce Państwu przekazać wolontariusz:  

Pani Mileno, drodzy uczniowie , rodzice Prywatnej Szkoły Podstawowej i Gimnazjum Krzysztofa 

Augustyniaka, bardzo pięknie dziękuję za okazany dar serca dla Pani Basi i jej dziewczynek. Życzę 

Wesołych Świąt i dużo szczęścia i radości w Nowym Roku. 

Co chce Państwu powiedzieć od siebie rodzina:  

Pani Basia jest bardzo wdzięczna za okazane serce i pomoc. W najbliższym czasie przekaże 

osobiście podziękowanie i życzenia świąteczne na ręce przedstawiciela Darczyńców. 
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„Śpiewać każdy może... i to po niemiecku” 

          7 listopada br. uczniowie klasy trzeciej i drugiej gimnazjum pod opieką pani Joanny 

Miksy wzięli udział w III Konkursie Piosenki Niemieckojęzycznej „Śpiewać każdy może... i 

to po niemiecku” organizowanym przez VIII Liceum Ogólnokształcące im. Adama Asnyka w 

Łodzi. Co prawda, nie zajęliśmy żadnego z trzech pierwszych miejsc, ale 

zostaliśmy dobrze odebrani przez jury oraz dostaliśmy duże brawa od 

publiczności, a co najważniejsze – świetnie się bawiliśmy. Grupa 

gimnazjalistów z klasy drugiej przedstawiła piosenkę pt.: „What makes 

you beautiful” - hit zespołu One Direction, a z klasy trzeciej piosenkę pt.: 

„Fliegerlied” Tima Toupeta.  

   

 

 

 

 

 

 

Aleksandra Biegańska 

 

Wybraliśmy Samorząd Uczniowski!!! 

          15 listopada br. odbyły się wybory do Samorządu Uczniowskiego pod okiem 

opiekuna Samorządu i Komisji Skrutacyjnej. Nowa ekipa przejmie obowiązki poprzedniego, 

sprawującego swoje funkcje przez dwie kadencje, Samorządu w składzie: Przewodniczący – 

Maciej Bednarek, Z-ca Przewodniczącego – Kamil Winer oraz Sekretarz – Jakub Pastusiak.  

Gratuluję wygranym i życzę sukcesów! ☺ 
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Aleksandra Biegańska 

 

Andrzejki 

 

 

         Andrzejki to czas wróżb. W 

przeddzień tego magicznego 

święta, 29 listopada br., 

postanowiliśmy uczcić je 

tradycyjnym laniem wosku. Nie 

zabrakło również wróżenia z 

fusów, kart, kości, ustawiania 

butów czy przebijania serc z 

imionami. Atrakcją była 

wyjątkowa magiczna kula. 
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Andrzejkowe wróżby przygotowali uczniowie z klasy trzeciej gimnazjum.  

 

          Tego samego dnia od godz. 16:30 do 21:00 odbyły się dwie dyskoteki – pierwsza dla 

klas młodszych, druga dla starszych. Świetna zabawa została zorganizowana przez członków 

naszego Samorządu Szkolnego, którzy odpowiadali za muzykę, przekąski i dobrą atmosferę, 

co zdecydowanie im się udało. Mogliśmy wyszaleć się przed okresem adwentu. Każdy mógł 

znaleźć fajny rytm dla siebie i myślę, że nikt nie żałował uczestnictwa w dyskotekach.  

Oby było więcej takich imprez, może nawet jeszcze lepszych! ☺  

 

 

 

Aleksandra Biegańska 

 

Mikołajkowa radość 

  

 

          Jak co roku, tak i tym razem w naszej szkole zapachniało świętami Bożego Narodzenia. 

6 grudnia br. Święty Mikołaj uczcił swoje święto, przybywając do nas na pięknych saniach 

wraz ze Śnieżynkami oraz górą prezentów z dalekiej i mroźnej Finlandii. Wszystkie dzieci 

otrzymały wspaniałe prezenty, ale nie zabrakło także prezentów dla nauczycieli. 

Mimo że Mikołaj bardzo się spieszył, aby uszczęśliwić kolejne osoby, poświęcił chwilę 

swojego cennego czasu na krótki wywiad. Jednak nie mógł zdradzić sekretów jego jakże 

ważnej pracy i pozostał tajemniczy. ☺ 
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Dlaczego został Pan Mikołajem? 

Zawsze fascynował mnie ten człowiek i od kiedy 

pamiętam, chciałem znaleźć się na jego miejscu. 

A czym dokładniej Pana fascynował? 

Święty Mikołaj 

fascynował mnie 

swoją dobrocią i 

umiejętnością 

znalezienia dobrego prezentu dla każdego. 

Czym Pan się kieruję, wybierając prezenty?             

Kieruję się tym, aby każdy był zadowolony. 

Wczoraj odwiedził Pan także naszą szkołę? Jak został 

Pan przyjęty przez uczniów i nauczycieli oraz jaka 

panowała atmosfera podczas rozdawania prezentów? 

Uczniowie byli wniebowzięci. Reakcja nauczycieli też była fantastyczna. Było widać, że 

dobrze się bawią. 

Udało się Panu i tym razem każdego zadowolić? 

Wydaje mi się, że każdy został usatysfakcjonowany swoim prezentem. 

Czy miał Pan pomocników?  

Pomagały mi trzy wspaniałe Śnieżynki. Bez nich na pewno nie poradziłbym sobie z 

rozdaniem prezentów. 

 

Skąd Pan bierze tak dużo prezentów?            

Niech to będzie moja słodka tajemnica. 

Przyjeżdża Pan tylko na Mikołajki, czy w 

Wigilię też można się Pana spodziewać? 

Radzę również wypatrywać mnie w czasie 

świąt. 

A co Pan robi przez pozostałe dni w 

roku? 

Odpoczywam i zbieram pomysły na nowe prezenty. 

Czego Panu życzyć? 

Zdrowia i pomysłów na prezenty. 
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Bardzo dziękuję za wywiad.                                                                 Aleksandra Biegańska 

 

 

Wieczór w teatrze 

 
Listopad to już bardzo długie wieczory. Nie zawsze, zwłaszcza po całym tygodniu nauki, 

musimy je spędzać w domu. Dobrym odpoczynkiem w piątkowy wieczór 15 listopada 

okazała się wizyta uczniów naszej szkoły w Teatrze Małym w Manufakturze. Mogliśmy tam 

zobaczyć komedię "Zwariować można" Michała Rosińskiego, której akcja rozgrywa się w 

typowym mieszkaniu na łódzkim Widzewie. Perypetie trzech Jacków( komisarza, syna i 

ojca), bardzo energicznej babci i wścibskiej sąsiadki bardzo nas rozbawiły( niektórych nawet 

do łez). Jacek (Witold Łuczyński), policjant przystojny i z wdziękiem, przyjeżdża z Krakowa. 

Ma plany matrymonialne wobec Krystyny (Małgorzata Lipka) i chce sobie zjednać jej syna, 

Jacka (wyrazista rola i udany debiut Piotra Gawrona-Jedlikowskiego). W sprawę wmiesza się 

Babcia (zasadnicza i nie bez uroku Teresa Makarska), a swoje dołoży wścibska sąsiadka jak z 

kabaretowych skeczów (Loretta Ciechowicz). Zjawią się jeszcze (wprost z Australii) Jacek - 

M. Pilawski oraz posłaniec z bukietem - Bogumił Antczak. 

 Spektakl ocenia sie jako zgrabną komedyjkę, której naturę podkreśla powtarzany przebój z 

refrenem "Su-gar, sugar", pluszowy lemur i tajemnicza Mariolka.. "Zwariować można" to 

spektakl, który nie udaje niczego ponad to, czym jest, a jest zabawą w starym stylu, uśmiechu 

wartą. Polecamy wszystkim wieczory w teatrze. 

 
>R 

Sport 

Tenis: 

Udzerzeniem Radwańskiej zachwyca się cała Ameryka. Podczas plebiscytu w Miami  na 

uderzenie Agnieszki  zagłosowało 80 tys. internautów. Dzięki temu została najpopularniejszą 

tenisistką w Tourze, nad Marią Szarapową i Sereną Williams. 

Piłka nożna: 

Nasi Polacy znowu kontuzjowani. Borussia Dortmund pokonała w wyjazdowym meczu 

Mainz 3:1. Po raz pierwszy w tym sezonie od pierwszego gwizdka mogliśmy oglądać w 
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pierwszym składzie trzech Polaków. Najlepiej spisał się Robert Lewandowski, który strzelił 

dwa gole z rzutów karnych. I to on został najlepiej oceniony przez media. Pomocnik Borussii 

Dortmund Jakub Błaszczykowski doznał urazu biodra w sobotnim meczu 14. kolejki 

niemieckiej ekstraklasy piłkarskiej z FSV Mainz (3:1). Nie wiadomo, czy kapitan 

reprezentacji Polski wystąpi w 1/8 finału krajowego pucharu. 

                                                                                       Michał kl. I g 

 

Szkolne ankiety 

          Z okazji zbliżających się świąt Bożego Narodzenia oraz Nowego Roku postanowiłyśmy 

przeprowadzić kilka świątecznych ankiet wśród grona pedagogicznego. Sprawiło nam to 

wiele frajdy. Jest to również dobra okazja poznać bliżej naszych nauczycieli. 

Jaka jest Pana/i ulubiona potrawa wigilijna? 

Zdecydowanie dominują pierogi z kapustą i grzybami. Zachwalane są również makiełki, 

czerwony barszcz z uszkami, zupa grzybowa, susz wigilijny oraz ryba, najlepiej bez ości. 

Również opłatek został nazwany przez jedną z naszych nauczycielek ulubioną „potrawą” 

wigilijną. ☺ 

Czyli tak naprawdę znalazły się tutaj wszystkie tradycyjne potrawy, te najbardziej kojarzone 

ze świętami. 

 

Jaki jest Pana/i pomysł na prezent? 

Najczęstszymi odpowiedziami były: książka, płyta z muzyką i kosmetyki. Bardzo ciekawym 

pomysłem są również własnoręcznie przygotowane prezenty, np. ciasteczka, dżemy lub 

bombki. Jeden z nauczycieli stwierdził, że bardzo uniwersalnym prezentem byłby gaźnik. ☺ 

Pojawiły się także odpowiedzi: gra planszowa, gitara elektryczna, skarpetki, ciepłe rękawice, 

bransoletka Pandory czy także życzliwy uśmiech lub 500 złotych. ☺ 

Jak Pan/i spędza święta? 
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Prawie wszyscy udzielili odpowiedzi: „w domu, z rodziną, w zaciszu domowym”. Niektórzy 

także wyjeżdżają, np. w góry.  

 

Jak Pan/i spędza Sylwestra? 

Tutaj już są bardziej zróżnicowane odpowiedzi. Kilkoro nauczycieli także obchodzi Nowy 

Rok w domu, z rodziną. Niektórzy spędzają Sylwestra: w górach (z rodziną lub znajomymi), 

na domówce u znajomych lub na balu sylwestrowym. Parę nauczycielek lub paru nauczycieli 

nie ma jeszcze planów. 

 

Aleksandra Biegańska 

Malwina Olejniczak 

 

 

 

 

Coś do poczytania 

 

 

 

Coś do poczytania na święta  

 

 Przed nami dużo świątecznych i poświątecznych dni wolnych. Spędzicie je na pewno w 

gronie rodzinnym, będą wspaniałe  rozmowy, wspólne wieczory przed ekranem telewizora, 

dużo ciekawych  zimowych spacerów, jednym słowem- pełen świąteczny relaks. Gdy już 

zabraknie tematów do rodzinnych lub przyjacielskich dyskusji, a wieczór będzie zbyt mroźny 

na sanki, łyżwy, narty czy spacer, polecamy usiąść przy dobrej książce. Życzymy miłej 

lektury. 

 

W krainie fantazji...   
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Oto nowy Sapkowski i nowy wiedźmin. Mistrz polskiej fantastyki znowu zaskakuje. „Sezon 

burz” nie opowiada bowiem o młodzieńczych latach białowłosego zabójcy potworów ani o 

jego losach po śmierci/nieśmierci, kończącej ostatni tom sagi. 

 „Nigdy nie mów nigdy!” W powieści pojawiają się osoby doskonale czytelnikom znane, jak 

wierny druh Geralta – bard i poeta Jaskier – oraz jego ukochana, zwodnicza czarodziejka 

Yennefer, ale na scenę wkraczają też dosłownie i w przenośni postaci z zupełnie innych 

bajek. Ludzie, nieludzie i magiczną sztuką wyhodowane bestie. Opowieść zaczyna się wedle 

reguł gatunku: od trzęsienia ziemi, a potem napięcie rośnie. Wiedźmin stacza morderczą 

walkę z drapieżnikiem, który żyje tylko po to, żeby zabijać, wdaje się w bójkę z rosłymi, 

niezbyt sympatycznymi strażniczkami miejskimi, staje przed sądem, traci swe słynne miecze i 

przeżywa burzliwy romans z rudowłosą pięknością, zwaną Koral. A w tle toczą się 

królewskie i czarodziejskie intrygi. Pobrzmiewają pioruny i szaleją burze. I tak przez 404 

strony porywającej lektury. 

WIEDŹMIN. SEZON BURZ to w wiedźmińskiej historii rzecz osobna, nie prapoczątek i nie 

kontynuacja. Jak pisze autor: "Opowieść trwa. Historia nie kończy się nigdy…" 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

W rodzinnym kręgu... 

 

Zwyczajnie... 
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Po "Zezi i Gilerze" przyszedł czas na "Zezię, Gilera i Oczaka". Zupełnie nowe przygody Zezi, 

nowi przyjaciele i nowy dom. 

W rodzinie Zezików duża zmiana. Pojawia się trzecie dziecko! Zezia Zezik, już trochę 

starsza, obserwuje swoimi dziecięcymi oczami dobrze nam znany świat i oczarowuje 

spostrzeżeniami. 

Opowieść o ciepłej i dobrej rodzinie – niby zwyczajna, a jednak niezwykle głęboka. Mądra, 

wzruszająca i zabawna. Dla dzieci i dorosłych.  

 

 

Niezwyczajnie... 

 

 
 

Książka reżysera Harry’ego Pottera! 

Eleanor, Kordelia i Brendan razem z rodzicami przeprowadzają się do wielkiego domu, który 

należał kiedyś do tajemniczego pisarza, Denvera Kristoffa. Po niezapowiedzianej wizycie 

jego córki, niepokojącej staruszki, rodzeństwo trafia do groźnego świata, w którym czyhają na 

nich olbrzymy, piraci, Wichrowa Wiedźma i Król Burz. Jaką tajemnicę kryje historia ich 

własnej rodziny? Czy rodzeństwu uda się w końcu odnaleźć drogę do domu? 

Początek nowej przygodowej serii! 

 

 

 

 

 

W poważnym świecie literatury... 

 

 
 

Kim był ten poeta, który zapisał się w zbiorowej pamięci wierszami o zaczarowanej dorożce, 

ogórku, który nie śpiewa, i Teatrzykiem Zielona Gęś? Zielonym Konstantym zakochanym na 
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wieki w srebrnej Natalii? Oszustem, słodkim szarlatanem, sztukmistrzem wyciągającym 

wiersze jak króliki z kapelusza? Kpiarzem sypiącym fajerwerkami dowcipu? A może „psem 

na forsę” piszącym na akord dla tego, kto zapłaci? Postacią tragiczną, uwikłaną w nałóg i 

kolejne polityczne układy? Człowiekiem zdolnym oświadczyć się podczas wojennej tułaczki 

trzem kobietom naraz, gdy w domu czekała żona? A może „księżycowym facetem”, 

zakochanym przede wszystkim w poezji i muzyce? 

Książka Anny Arno odkrywa przed nami wszystkie te twarze Konstantego Ildefonsa 

Gałczyńskiego i jeszcze wiele innych. Podobnie jak jego poezja, mieni się wieloma 

odcieniami, obraz poety raz jest flamandzkim portretem, raz socrealistycznym plakatem, a 

innym razem karykaturą z „Przekroju”. 

( na podstawie www.empik.pl) >R 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Pasje czytelnicze najmłodszych 

Prezentujemy poniżej ciekawe omówienia książek, przeczytanych przez uczniów klasy 

pierwszej szkoły podstawowej. W swych wypowiedziach nie tylko użyli pięknych słów, ale 

zilustrowali je, prezentując charakterystyczny dla opowieści rysunek. Oto ich wypowiedzi: 

„Fabryka czekolady” to niezwykła opowieść o ubogim chłopcu o imieniu Charlie. Pewnego 

dnia uśmiecha się do niego szczęście- w opakowaniu czekoladki znajduje Złoty Talon, który 

otwiera mu drzwi do słynnej a zarazem niezwykle tajemniczej fabryki czekolady, 

prowadzonej przez pana Wonke. Podobny talon trafia do rąk Augustusa, Mike’a, Violetty i 

Veruci. Te dzieci pochodza z bogatych rodzin, maja wszystko, czego zapragną, SA 

rozpuszczone, uzależnione od oglądania telewizji, żucia gum itp. W ich towarzystwie nasz 

bohater Charlie wraz ze swoim dziadkiem Joe będzie zwiedzał fabrykę czekolady. Zapowiada 

się ciekawa podróż…                Jaś Krawczyk 
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Książka „Pies Hokus-Pokus” Samanthy Hay przedstawia śmieszne przygody magika Malwy 

oraz jego pomocników: Dorotki i psa Hokusa-Pokusa. 

Wiktoria Szczepaniak 

Książka „Najpiękniejsze opowiadania dla chłopców” w tłumaczeniu Magdaleny Staroszczyk i 

Michała Sufina prezentuje m.in. opowieść o Robinsonie Crusoe. Gdy bohater był już dorosły, 

jego przyjaciele zaproponowali mu  daleką wyprawę statkiem. Niestety podczas sztormu 

okręt rozbił się, a jedynym ocalałym członkiem załogi okazał się Robinson, który zamieszkał 

na bezludnej wyspie i musiał nauczyć się na niej żyć. Pewnego dnia uratował tubylca, którego 

nazwał Piętaszkiem i został jego przyjacielem. Bohater na wyspie mieszkał przez 35 lat. 

                           Wiktor Meus  

Nasza twórczość 

HISTORIA MOJEJ NIETYPOWEJ PAMIĄTKI RODZINNEJ 
 

Ta historia jest dość krótka… Dwa lata temu będąc z dziadkiem na spacerze w lesie 

rozciągającym się między Justynowem a Gałkowem pod wielkim bukiem znaleźliśmy resztki 

broni. Las ten był świadkiem wielkiej „Bitwy Łódzkiej”, która miała miejsce w sierpniu 1914 

roku, podczas I wojny światowej. Bitwa rozegrała się pomiędzy wojskami niemieckimi i 

rosyjskimi. Armia niemiecka doszczętnie rozbiła 6 dywizję Syberyjską. Zginęło wówczas 

około 500 ludzi. Do tej pory w naszym lesie jest wiele okopów powstałych w tamtych 

czasach, ale można też znaleźć inne znamiona minionych walk, m.in. resztki broni, amunicji 

czy innego wyposażenia żołnierzy. Niestety są też zbiorowe mogiły żołnierzy. Od kilku lat 

pod krzyżem pamiątkowym powstaje coraz większy kurhan, w którego budowaniu razem z 

dziadkiem Jurkiem uczestniczę. Dlatego też te szczątki broni są dla nas pamiątką rodzinną. 

 

Antek, kl. IIIb 

List do Mikołaja 
Mikołaju, Mikołaju 

Przywieź mi ze swojego kraju 

Jeden wymarzony prezent 

Wyczekiwany i wyśniony 

Cztery łapy 

Długie uszy 

Sierść kremowa 

Co się puszy 

Nosek czuły 

Czarne oczy 

I do wody chętnie skoczy 

Za patykiem będzie ganiał 

Gdy na spacer wezmę drania 

Chociaż buty taty buty zje 

Zawsze będzie kochał mnie 

Mikołaju czy już wiesz 

Kto to taki? 

To jest pies! 
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Kuba kl.III b 

 

 

Kot i mysz 

 
Pewnego pięknego dnia kot poszedł na spacer po osiedlu. Było słonecznie i gorąco. Nagle 

zobaczył małą mysz, która szła po chodniku. Po cichu zaczął się za nią skradać, aby ją 

upolować. Myszka zobaczyła go i powiedziała: 

- Nie idź za mną! 

Kot jednak cały czas za nią podążał. Mysz jeszcze raz powiedziała: 

- Nie idź za mną! 

Szybko potem schowała się w mysiej dziurce. Następnego dnia wyszła i zobaczyła, że kot 

cały czas tam jest i śpi. Pomyślała, że lepiej będzie, gdy się od niego oddali. I tak zrobiła. Kot 

się obudził i zaczął znów iść za myszą. Myszka pomyślała, że ponownie zaczyna się to samo, 

po czym powiedziała: 

- Nie idź za mną! Daj mi wreszcie spokój! 

Kot wtedy otworzył pysk, żeby ją zjeść. Myszka pociągnęła za sznurek, wtedy z dachu 

małego domu spadło wiadro z wodą na kota. Ociekający wodą zwierzak doszedł do wniosku, 

że nie należy zadzierać z myszką. 

                                                             Maks kl.III b 

 

Rudy kundel 

 
Pewnego słonecznego dnia Jacek wybrał się z kolegami na wycieczkę rowerową. Chłopcy 

mieszkali w małej miejscowości, blisko lasu. Ich rodzice wiedzieli, że dzieci dobrze znają 

teren i już kilka razy pozwolili im na takie przejażdżki. Chłopcy bawili się wspaniale. 

Zatrzymali się na ich ulubionej polanie, aby odpocząć i pograć w piłkę. Nagle usłyszeli 

szczekanie i zobaczyli rudego kundla. Myśleli, że za chwilę pojawi się właściciel psa, ale nikt 

nie nadchodził. Zwierzę nie wyglądało groźnie, więc Jacek postanowił podejść bliżej. 

Zauważył wtedy, że pies jest przywiązany sznurkiem do drzewa. Chłopcy dali mu wody i 

nakarmili kanapką. Nie wiedzieli, co zrobić dalej. Nie chcieli zostawić psa w lesie, ale tez 

trochę obawiali się rodziców, którzy zawsze przestrzegali ich przed nieznajomymi 

zwierzętami. Mimo obaw Jacek zabrał kundla do domu i szybko przekonał rodziców, aby 

mógł z nimi zostać. Chłopiec zyskał nowego przyjaciela. 

                                                                                               Hubert kl.III b 

 

Biedronka 

 
Ile kropek ma biedronka? 

Tego nie wie nikt. 

Czy biedronka lata? 

Czy ma w kropkach lata? 

Czy po listkach skacze? 

Czy biedronka je kołacze? 

Czy jest czerwona, czy pomarańczowa? 

Możesz ją o to wszystko spytać,  

ale odpowiedzi  nie usłyszysz. 

Spędzisz z nią jedynie 

Wspólne chwile ciszy. 

             Kacper kl. III b  
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Opowiadanie o biedronce 

 
  Pewnego słonecznego dnia  po pięknej łące spacerowała odważna biedronka. Tak idąc, 

doszła do zimnego górskiego strumyka. Nagle zobaczyła opalające się na kamieniu 

koleżanki-włochatą gąsienicę i pannę motylkównę. Owady ucieszyły się ze spotkania. 

Zaczęły wspólną zabawę. Biegały i przeskakiwały z kamienia na kamień. W trakcie tych 

harców gąsienica wpadła do wody. Biedronka zaczęła ratować koleżankę, rzucając jej źdźbło 

trawy. W ten sposób przemoczona i wystraszona gąsieniczka uratowała się przed utonięciem. 

Po powrocie do domu przyjaciółki wypiły herbatkę z sokiem malinowym i zjadły pyszne 

ciastko z jagodą. 

                                                                                 Martynka kl. III b 

 

 

W kaloszach dookoła świata 

 
  Pewnego deszczowego dnia wróciłem do domu i zauważyłem, że w przedpokoju czeka na 

mnie niewielka paczka. Zaciekawiony szybko ją rozpakowałem. W środku były nowe 

kalosze. Wyglądały całkiem zwyczajnie. Miały jedynie dziwny rysunek- piracką flagę i 

niebieskie oko.  

  Właśnie przestał padać deszcz, więc postanowiłem włożyć kalosze, wyjść i pobiegać po 

mokrej trawie. 

  Cała historia zaczęła się, gdy zrobiłem pierwszy krok. Nagle znalazłem się nad brzegiem 

morza w Gdyni, gdzie czekał na mnie piracki statek. Piraci zabrali mnie na pokład i  pokazali 

cały statek. Kolejny krok przeniósł mnie do Puszczy Amazońskiej. Poznałem plemię Indian. 

Tubylcy pokazali mi swoje szałasy i nauczyli mnie celnie strzelać z łuku. Następnie 

znalazłem się na Antarktydzie. Podziwiałem duże stada pingwinów, a polarnicy opowiadali 

mi ciekawostki z ich życia. Zaintrygowany, gdzie znajdę się kolejnym razem, zrobiłem duży 

krok. Hura! Australia. Poznani koledzy pokazali mi kangury, surfowałem na desce po oceanie 

i widziałem rekina. Wszystko było bardzo interesujące, ale zrobiłem się głodny i chciałem 

wrócić do domu. Wykonałem krok i znalazłem się w swoim ogródku. Zdjąłem kalosze i 

pobiegłem do mamy opowiedzieć jej swoją przygodę. 

                                                                                  Kamil kl. III b 

 

Lisek 

Lis to lis,  

sprytny jak lis.  

Mieszka w norce pod drzewem cis. 

Rudą kitę ma, 

uszka małe ma.  

A gdy idzie drogą,  

sieje wokół trwogą. 
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Śmieszna historia 

 
 

W tamtym roku moja mama i jej siostry postanowiły zrobić babci niespodziankę w dniu jej 

urodzin. Zwykle wszyscy uprzedzaliśmy babcię o naszych odwiedzinach. Tym razem 

chcieliśmy ją zaskoczyć, aby nie stała w kuchni  wiele godzin  i nie przygotowywała mnóstwa 

jedzenia dla swoich gości. Mama i ciocie umówiły się, jaki kupią prezent, ale nie ustaliły, 

jakie przygotują posiłki. Gdy  wszyscy przybyliśmy  do domu dziadków, okazało się, że 

zarówno babcia, jak i moja mama oraz dwie ciocie przygotowały tę samą sałatkę z tuńczyka i 

upiekły tę samą babkę. Dobrze, że ciocia Monika zrobiła tort. Mimo królowania na stole tych 

samych potraw, bawiliśmy się wspaniale. 

Hubert III b 

 

Konkursy 

Jak co roku w naszej szkole odbyła się seria kuratoryjnych konkursów przedmiotowych. Każdy z nich, 

zaczynając od języka polskiego, a kończąc na fizyce cieszył się uznaniem. Prawie wszyscy uczniowie z 

klasy drugiej i trzeciej gimnazjum wzięli w nich udział. Także pierwszoklasiści sprawdzali swoje 

umiejętności. A oto gimnazjaliści, którzy przeszli do kolejnych etapów :  

 Język polski : 

   Aleksandra Biegańska 3 G 

 Język niemiecki : 

   Aleksandra Biegańska 3 G 

   Karolina Ciarkowska 3 G 

   Kamila Łąka 2 G 

   Sabrina Vranjes 2 G 

 Język angielski : 

   Kamila Łąka 2 G 

   Malwina Olejniczak 2 G 

   Michał Tęgi 3 G  

   Patryk Włodarczyk 3 G 

   Sabrina Vranjes 2 G  

   Żaklina Rybińska-Królik 2 G 

 Matematyka : 

   Jakub Pastusiak 3 G  

   Kamil Winer 3 G 

   Karolina Ciarkowska 3 G 

 Fizyka : 

Karolina Ciarkowska 3 G 

Chemia 

Agata  Estemberg 3 G 

   Jakub Pastusiak 3 G  
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   Kamil Winer 3 G  

 Biologia : 

   Agata Estemberg 3 G  

   Gabriela Szubert 3 G  

 Geografia : 

Julia Kwapisz 3 G 

 WOS :  

   Alban Fejzulla 3 G 

   Aleksander Czuba 3 G  

 

 

Gratuluję i życzę wszystkim dalszych sukcesów !  

                                       Kamila Łąka 

 

 

 ŚWIĘTA 

Pomysły na prezenty 

Czas świątecznych przygotowań nadchodzi wielkimi krokami. Bardzo kłopotliwe jest 

kupowanie prezentów pod choinkę. Oto kilka pomysłów dla najbliższych: 

 Dla mamy – kuferek na biżuterię, torebka, perfumy 

 Dla taty – koszulka z śmiesznym nadrukiem,  

 Dla babci – ramka na zdjęcia, drobne elementy wyposażenia wnętrz (np. 

świecznik), książka 

 Dla dziadka – książka, album na zdjęcia, czekoladki 

 Dla młodszej siostry – lalki Barbie, zabawki Little Pet Shop, gra planszowa 

 Dla starszej siostry – biżuteria, kosmetyki, płyta, koszulka 

 Dla młodszego brata – klocki Lego, gra planszowa, gra komputerowa, piłka  

 Dla starszego brata – gra komputerowa (inna niż dla młodszego brata), płyta 

Klara Lachowicz 

 

Wigilijne przysmaki 

 
 Święta tuż, tuż... Nasi najmłodsi redaktorzy przeprowadzili sondę dotycząca ulubionych 

potraw wigilijnych. Nie będzie chyba zaskoczeniem, jeżeli podamy, że większość 

respondentów opowiedziała się za przepysznymi, pachnącymi pierogami z kapustą i grzybami 

oraz zupą grzybową i smakowitym karpiem smażonym lub w karpiem w galarecie. Na liście 

przysmaków pojawiły sie również-barszcz z uszkami, krokiety, pierogi w śmietanie, susz 

wigilijny.  
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 Kolejna sonda dotyczyła upragnionych prezentów. Pytani dorośli wyliczali ciekawe 

wycieczki z ekstremalnymi przeżyciami, wyjazdy do ciepłych krajów, biżuterię, perfumy, 

książki, bilety na koncert. Uczniowie, przede wszystkim ci młodsi, marzą o klockach lego, 

firmowych strojach sportowych, lalkach Monster High i innych zabawkach. Mamy nadzieję, 

że kolacja wigilijna w każdym domu będzie bardzo smakowita i  wszyscy uczniowie naszej 

szkoły, dyrekcja, nauczyciele i inni pracownicy znajdą pod świątecznym drzewkiem 

upragnione prezenty.  

                                                                      Julka, Roksanka i Martynka kl.III b 

 

 

 

  

  

 

 

 

Postanowienia noworoczne 
Zbliża się koniec roku. To czas, kiedy wiele osób postanawia, że zrobi coś bardzo ważnego 

dla siebie lub innych. Nazywamy to postanowieniami noworocznymi. Niektórzy wiążą je z 

pracą, inni z rodziną lub samym sobą. Jedni postanawiają, że schudną, drudzy, że zmienią 

pracę, albo na przykład zdadzą na prawo jazdy, czy napiszą ważny egzamin. Ci, którzy są 

uzależnieni, w niektórych przypadkach postanawiają, że skończą z nałogiem. A jakie są 

Twoje postanowienia noworoczne? Może zasugerujesz się powyższymi?  

Poniżej przedstawiamy wykres o postanowieniach związanych z karierą ze 

strony:_l_.praca.wp.pl. 

 
Najważniejsze wydarzenia roku 2013: 

Styczeń: 15; na północy Syrii w atakach zginęło ponad 80 osób, a ponad 160 zostało rannych. 

Luty: 28; koniec pontyfikatu Benedykta XVI. 

Marzec: 5; Maciej Berbeka, Adam Bielecki, Tomasz Kowalski i Artur Małek dokonali 

pierwszego zimowego wejścia na ośmiotysięcznik Broad Peak. 

13; wybór Franciszka na papieża. 
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Kwiecień: 15; dokonano zamachu bombowego w Bostonie, w którym zginęły 3 osoby. 

Maj: 20; potężne tornado uderzyło w USA w stany: Oklahoma, Kansas, Illinois. Zginęło 91 

osób i ponad 300 zostało rannych. 

Czerwiec: 11; turecka policja rozpędziła okupujących plac Taksim. 

Lipiec: 3; prezydent Egiptu Muhammad Mursi został odsunięty od władzy. 

Sierpień: 21; syryjska opozycja oskarżyła Baszszara _l-Asada o atak chemiczny. 

Wrzesień: 29; około 50 nigeryjskich studentów został zabitych przez islamistyczną 

organizację Boko Haram. 

Październik: 7 i 10; Nagroda Nobla została przyznana Jamesowi Rothmanowi, Randy’emu 

Schekmanowi, Thomasowi Südhofowi i Alice Munro. 

28; śmierć Tadeusza Mazowieckiego. 

Listopad: 10; tajfun uderzył w Filipiny, przez co 10 000 osób straciło życie. 

Grudzień: protesty ukraińskiej opozycji i mieszkańców, w Kijowie. 

 

 

 

Przepisy 

  DESER – Jabłka w sosie waniliowym 

Składniki: 

 4 jabłka  

 2 szklanka wody  

 2 jajka 

 5 łyżek cukru 

 1 torebka budyniu waniliowego (3/4 litra) 

 4 szklanki mleka (zimne /1/ i gorące /3/) 

Jabłka pokroić na ćwiartki lub drobniej. Następnie obgotować w 2 szklankach wody z 2 

łyżkami cukru, ostudzić i ułożyć w salaterce.  

Pozostałe 3 łyżki cukru wsypać do gotującego mleka. Rozbić jajka – białka ubić na pianę, a 

żółtka z budyniem rozprowadzić zimnym mlekiem i wlać do tego, które się gotuje. Ubitą 

pianę dodać do masy budyniowej i wymieszać . 

Tak przygotowanym sosem polać jabłka. Smacznego! 

 

   Blok kakaowy z orzechami 

 Składniki: 

 ½ szklanki wody 

 2 szklanki cukru 

 1 paczka margaryny 

http://pl.wikipedia.org/wiki/Thomas_S%C3%BCdhof
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 3 duże łyżki kakao 

 1 torebka cukru waniliowego 

 1 paczka mleka w proszku 

 1 paczka krakersów 

 drobno pokrojone orzechy włoskie  

Wodę, cukier, margarynę, kakao i cukier waniliowy zagotować w garnku. Do gorącej masy 

stopniowo dodawać mleko w proszku mocno rozcierając. Na koniec dodać lekko połamane 

krakersy i drobno pokrojone orzechy włoskie  (ilość według uznania). Smacznego! 

Kasia Sęczkowska kl. I g 

 

 

 

Trochę świątecznego humoru 

Mały chłopczyk pyta kolegę: 

- Jak myślisz, czy Święty Mikołaj istnieje? 

- Istnieje. 

- A skąd wiesz? 

- Bo rodzice nie kupowaliby mi takich głupich prezentów. 

 

- Jak nazywa się żona św. Mikołaja? 

- Merry Christmas. 

 

Jasio pisze list do świętego Mikołaja: 

- "Chciałbym narty, łyżwy, sanki i grypę na zakończenie ferii świątecznych". 

 

Jasio mówi do mamy: 

- Mamusiu, chciałbym ci coś ofiarować pod choinkę. 

- Nie trzeba syneczku. Jeśli chcesz mi sprawić przyjemność, to popraw swoją jedynkę z 

matematyki. 

- Za późno mamusiu. Już ci kupiłem perfumy! 

 

Lekcja wychowawcza. Nauczycielka pyta dzieci, kim chciałyby zostać, kiedy dorosną. Dzieci 

wymieniają zawody piosenkarza, aktora, strażaka, policjanta... tylko Jasio mówi, że chciałby 

zostać św. Mikołajem. 

- Czy dlatego, że rozdaje prezenty? - pyta nauczycielka. 

- Nie. Dlatego, że pracuje tylko jeden dzień w roku! 

Wybierał Hubert kl. III b 
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